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И' W iln ie  w e  Ś ro d ę  dnia  2 2  K w ietn ia  v. s. 1025 roku .

W iadomości Krajowb.

Ostatnia data  gazet san k t‘petersburskich  jest 
d. kwietnia.

J W . Hrabia Nesselrode , sprawujący ministe- 
ryum  spraw zewnętrznych, ostątniey środy, w y ­
jechał z tu teyszey stolicy do W arsząw y.

D. 12 marca, w rocznicę wstąpienia na tron  
W szech  Rossyi, Cesarza Jegomości, w T aganrogu  
odprawiło się sposobem uroczystym i religiynym 
otwarcie nowego szpitala dla rozbitow morskich, 
fundowanego przez kupca greckiego Depalda.

Z a  staraniem Hrabiego Orłowa, mieszka ące- 
go w P a ryżu , wyszło tamże tłumaczenie Bajek 
Kryłow a, k tórych jest 84, w ydrukow anych w ję­
zyku rossyyskim; po każdey następuje jedno albo 
i dwa naśladowania w językach f r a n c u z e m  i wło­
skim. T łum aczów jest około 8 8 ,  w ibb liczbie: 
Hrabia Segur , H r .  D a ru , H r .  Boissy drA nglost 
D uk B assano , Am ory~D uval, A ndrieux, A rn a u d , 
Joizj, Casirnir-D elavigne, JPicard, Sourne, Rouge- 
d e-L ille , N ode , Te B a y ly  Мосіёѵаи, oraz Panny 
Konstancya de Salm  i Am able Tatue.

na

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W arszaw a dnia  29 kw ietnia .

(z G azety W arszaw skiey). 
N ayjaśnieyszy CESA RZ i K R Ó L  uszczęśli­

wił Stolicę K rólestw a Polskiego przybyciem Swo­
je na. Dnia 27 b. m. o godzinie 2giey % południa, wje­
chał M onarcha w  m ury W a rsza w y , witany z ra ­
dością od ludu, cieszącego się z oglądania wpośród 
siebie ukochanego Dobroczyńcy i Cyca. Na wie­
ży zamkowey wywieszoną została chorągiew, na 
znak bytności M onarchy.

W  orszaku N a y j a ś n ie y s z e g o  P ana znaydcją 
się J W .  Jene ra ł  A dju tan t D ybicz  i Baron V ilhe.

W yp is  z  P ro iokułu  $ekretarya tu  S tanu  Królewstwa  
Polskiego.

z B o z e y  Ł a s k i ,
M Y  A L E X A N D E R  P I  E R  W j S Z  Y ,  

C e s a r z  W s z e c h  R o s s y y , K r ó l  P o l s k i , 
etc. etc. eto.

Zw ażyw szy, iż chwilowa zmiana w  odbywa­
niu spraw A dm inistracyynych N aszepo K rólestw a 
Polskiego, przynieśdby musiała przerwę, dobru k ra ­
ju i służby publiczney szkodliwą,

Postanowiliśmy i stanowiemy, co następuje: 
A rty k u ł  1. W yjąw szy  prace , ściągające się 

do przyszłego Seymu, k tórych  decyzyą Sobie sa­
m ym  zachowujemy, Namiestnik Nasz w Króles­
twie Polskiem wykońywad będzie przez cały ciąg 
teraźnieyszego pobytu N aszego w temźe Królestwie 
władzę , jaką .Mu nadaliśmy Pełnomocnictwem z 
dnia kw ietn ia  1818 roku w  całey jey rozciągło­
ści i zupełności.

A rt .  2. W ykonan ie  ninieyszego Postanowie­
nia Naszego, k tóre  w Dzienniku P raw  ma bydź 
umieszczonem, Namiestnikowi Naszemu polecamy. 

D an w W arszaw ie  d. kwietnia 1826 r.
(Podpisano) A l e x a n  d e r . 

przez Cesarza i K róla 
(L. S.) M inister Sekretarz Stanu, w zastępstwie 

Jenerał Brygady, Radca Stanu D yrek to r  Jeneralny, 
(podpisano) Stefan H r.  Grabowski.

Z godno  z  O ryg ina łem i
M inister Sekretarz Stanu, w zastępstw ie  Jene­

rał Brygady, Radca Stanu D yrek to r Jeneralny, 
(podpisano) Stefan H r.  Grabowski.

Zgodno z O ryg ina łem :
Radca Sekretarz Stanu, Jenerał Brygady 

(podpisano) Kossecki.

(z K u ry  era W arszawskiego).
Szanowne zwłoki ś .p .  J W .  M ikoła ja  G linki, 

Senatora Kasztelana, wczoray przeniesiono do ko­
ścioła OO. Kapucynów. Orszak pogrzebowy ro z ­
poczynały s i e ro ty , k tó rych  nieboszczyk zawsze 
był wsparciem, następowało duchowieństwo zakon­
ne i świeckie. E x  por to w ał J W .  JX . B urzyńsk i, 
Biskup sanriomirski Senator. Za t ru n ą  postępowa­
li krewni, senatorowie, urzędnicy , i nader liczne 
grono przyjaciół. Po odbytym  kondukcie, zwłoki 
odprowadzono na cmętarz powązkowski.

W czoray  w  południe więcey byłe gości w  
ogrodzie Krasińskich niż się spodziewano ; byłyby 
ponuremi następne niedziele południowe, w  t ć m  
micyscu przechadzki, gdyby stało się modą na całe 
lato, zasłanianie tw arzy: wczoray bowiem praw ie  
wszystkie przechadzające się d a m y , miały woalki 
przy  kapeluszach 1

W czoray  na gtem przedstawieniu ulubioney 
opery Sroka złodziey , jeszcze sala była napełnio­
ną, a oklaski ponawiane były częściey, niż zwykle. 
JP. M ejerowa  wywołaniem zaszczyconą zostałą.

A  u  s т  R Y A.
W iedeń  dnia  i 5 kw ietn ia .

(z G azety W arszaw skiey.)
Cesarsko-Rossyyski Poseł, H rabia T atiszczew , 

tudzież Królewsko - W irtem bersk i Poseł Baron 
Fręudestein, i Neapolitański jenerał Gar gaiło , w y­
jechali dnia 9 b. m. z tuteyszey stolicy do Ж е- 
dyolanu , dokąd d. 11 b. m. udali się urzędnicy Po­
selstw Francuzkiego i Pruskiego* nazajutrz zaś po­
jechał tamże Xiązę H atzfeld , Królcw sko-Pruski 
Poseł p rz y  dworze naszym.

Gazety tuteysze, dla zawstydzenia upar tych  
W przesądz ie , umieszczają do publiczney wiado­
mości imienną listę tych  rodziców, k tórzy dzie­
ciom' swoim ospy szczepić wzbraniają się (Korres. 
W  ars z,).

F R A N C Y A.
P a ryż dnia  11 kw ietn ia .

(z G azety W arszaw skiey ).
Jeden  z tuteyszyoh dzienników umieścił adres 

kupców paryzkieb do Króla Jmci, podpisany przez 
72 bankierów, kupców i rękodzielników. Obey- 
muje prośbę o danie takiey opieki handlowi z Ą- 
m eryką południową, jakiey inny handel doznaje. 
Dzisieyszy dziennik G wiazda  objaśnia wspomnio- 
ny adres. Czyni naypierwey uwagę, iż rząd  ob­
myślił już opiekę handlowi francuzkiemu w ta ­
mecznych stronach, przez u trzym yw anie okrętów 
wojennych we wszystkich ważnych stanowiskach, 
i poselstwo vioe-prezydenta Santander  do kon- 
gressu kolumbiyskiego, namienia o przyb}'ciu f ran ­
cuzów, k tórych celem podróży do Kolumbii zdaje 
się byciź, wy wiedzenie się ostan ie  kraju, co skła­
nia do domysłu, iż rząd  francuzki zwrócił uwagę



na  stały ląd tameczny. W reszcie rnietylko rząd 
francuzki postarał się u hiszpańskiego o wyrok, 
pozwalający wolności handlu z osadami jego wszy­
stkim okrętom całego świata, lecz oraz we wszy­
stkich postanowieniach nowych rzeczy pospolitych 
nic takiego niemasz, coby nadawało szczególne ko­
rzyści jakiemu Mocarstwu. Ani Zjednoczone Sta­
ny  północney Ameryki, które od 2 lat wspomnio- 
ne rzeczypospolite uznały, ani Anglia, która tam 
konsulów swoich posłała, źadney nie wyjednały 
sobie korzyści. Może więc stan kupiecki bydź zu­
pełnie spokojnym  ze względu tak  na liberalne za­
sady, k tórych się tr.zyma)ą władze, istnące w K o­
lumbii i Buenos-Ayres, jako też na rozwinięte przez 
Pana Huskisson zasady ministrów angielskich. Z na­
ją dobrze kupcy ten  stan rzeczy: gdyż podług wła­
snego twierdzenia wspomniónych 72 osób, które 
się na adressie podpisały, w ciągu zeszłego roku 
wypłynęło z portów Bordeaux  i Наѵге 5o okrę­
tów z płodami ziemi i przemysłu naszego, szaco- 
wanemi przeszło 26 milionów franków, do tam e­
cznych okolic prócz więcey niż 60 innych okrę­
tów, k tó re  z tychże samych portów udały się do 
wyspy Kuba i B rezy lii. Nic zatem nie pozostaje 
stanowi kupieckiemu do życzenia, jak opieki przez 
konsulów i trak ta ty . Lecz w  tey  mierze rzecz 
staje się jedynie polityczną; a stan kupiecki, k tó ­
rego interessa w powyższym sposobie są dostalęcz- 
nie zapewnione , powinien ją z zaufaniem oddać 
zupełnie mądrości naszego Monarchy, zajętego sa­
mem tylko dobrem poddanych swoich.

* — D n ia  12; —
Xiąźę Saski F ryd eryk , k tóry  tu  przybył pod 

nazwiskiem Hrabiego tiohenstem , był oiipgday sta­
wiony przed Królem Jmeią i rodziną Monarchy 
przez Barona Uchtritz , posła Króla Jmci Saskiego.

Między kilku zagranicznemi oficerami, któ­
rz y  wczora złożyli hołd uszanowania Monarsze 
naszemu, był także Lord M acdonald z synem swo­
im. Oba mieli ubiór narodowy goralów szkockich.

Pan  Ohoquet, młody i biegły w swey sztuce 
lekarz, który  onegday o godzinie i i s te y  wieczo­
rem udał się do Xięcia B a g u zy , i tam bawił do 
wpół do 2giey po północy, wracając do domu, nie­
wiadomo gdzie się podział. Strwożeni krewni i 
przyjaciele nie mogą dotąd powziąć n a jm n ie jsze­
go śladu o nim.

Dziennik Gwiazda zaprzecza umieszczonej 
w  innym tu te jszy m  dzienniku wiadomości, jako­
by wyspy filipińskie ogłosiły się niepodległemi, i 
ofiarowały przytulę^ wszystkim liberalistom hisz­
pańskim; donosi owszem, iż rząd hiszpański ode­
brał urzędow ą wiadomość, że gdy w M a n illi d. 
22 lipca r. z. .dowiedziano się o oswobodzeniu Kró­
la" Jmci Hiszpańskiego i upadku stanów, okazano 
ztąd najw iększą  radość, i na wszystkich wyspach 
Filippińskich odprawiały się uroczystości.

Gmachy, w  których.dawniey chowano skarb 
krajowy (tresor), sprzedane zostały tow arzystw u  
kapitalistów, ,za 2 miliony 552,000 franków. Mają 
bydź teraz przeznaczone do zajazdu dla wszystkich 
kommissantów kupieckich, odbywających podróże 
za interessami handlowemi, i mających z sobą wzo­
ry  towarów. O trzym am y więc giełdę towarową, 
W które у każdy kray i każda prow incja  fraucuz- 
ka mieć będzie osobny oddział, co stanie się c ią­
głą wystawa przemysłu europejskiego. Kilka przy­
ległych domów będzie obróconych na powiększe­
nie biblioteki, w którey znajduje się mnóstwo 
dzieł literackich i  robot kunsztowych.

W yszed ł tu  niedawno ósmy i ostatni tom 
dzieła, wydanego przez ta jnego  radcę Schóll, pod 
napisem H istorya L itera tury  Greckiey. Kosztuje 
56 franków.

W  gruzach dawnego zamku przy Lhatillon  
znaleziono żelazną skrzynię, napełnioną własnorę- 
cźnemi pismami sławnego admirała C oligny. Sły­
chać, iź objaśniają wypadki, które poprzedziły rzeź 
w  dzień ś. Bartłom ieja, kiedy, jak wiadomo, wspo- 
m niony admirał zamordowany został.

Kommissya Izby radziła uczynić t rzy  odmia­
n y  W projekcie do praw a względem wynagrodze­
nia emigrantów, jako to: 1) aby w  pierwszym a r ­

tykule wyrażono, iż wynagrodzenie należy się im 
od kraju; 2) aby charak ter  cudzoziemca nie nad- ".
weręźał p raw  dzieci, k tó rych  oycowie są frjincu 
zami, i k tórych  matki są wdowami i córkami e 
migrantów; 5) aby przydano następujący arty-

Pelfl
tak

I W 1Z 
om

kuł: „P ierw szy ar tyku ł praw a z d, 5 grudnia 18і Щ (30ЬІ5Іа
pozostanie nadal w sw ojej mocy; żadne więc prze 
pisy te raźn ie jsze j  ustaw y nie mogą nadwątlać 
praw, które przed ogłoszeniem kons ty tuc ji  nabył 
te, i wzmiankowanym artykułem  utrzym ane zol 
stcdy, na rzecz czyli to kraju, czylf też kogo t rze ­
ciego.46

Izba Deputowanych, dnia 9 b. m. zajęła się
pe tyc jam i.  Między innemi , Pani Leskinakońska

ЦШ1П 
c b i! 0 
konne ł  
stide 5
fltFty-

Podług 
;anik Gu 
i naszego 
iro 12 CZ'

(<
ПлИ

\ ffŜ sii 
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(nazwisko to jest zapewne przekręconem), polka, 
skarżyła się na odebrany od ministra spraw we­
w nętrznych rozkaz, opuszczenia F ra n c j i ,  z powo­
du, iż bez upoważnienia t rudn iła  się leczeniem cho­
rych. Członek Izby, który  podał tę prośbę, obo­
wiązywał się jey imieniem, iż więcey nie przestą­
pi urządzeń krajowych, i prosi ty lko  o pozwole­
nie dalszego pobytu we F r a n c j i , ile że posiada 
własność nieruchomą. Kommissya radziła odrzu­
cić prośbę i przystąpić do porządku dziennego, co 
też Izba uczyniła. —• Pan Girault, były oficer, po­
dał przełożenie, aby dla zapobieżenia pojedynkom», 
obowiązano kaw alerów orderu ś. Ludw ika  i legii 
honorow e j do przysięgi, iź ani nikogo na pojedy­
nek w yzyw ać-n ie  będą, ani p rz y jm ą  wyzwania, 
i że  ile możności s tarać się będą przeszkodzić po­
jedynkom, o ktorychby wiedzieli. Przełożenie to 
oddano do bióra. Żądanie Pana Carpentiąr, aby 
użyto  środków przeciwko nieobchodzeniu niedzie­
li, odesłano do m inistra spraw duchownych i mi­
nistra  sprawiedliwości.

N a sessyi d. 9 b. m. większością 181 kresek 
przeciwko 4i  przyjęto projekt do prawa wzglę-u 
dem połączenia kanałami rzek F ezere  i Correze.

—  D nia  i 3. —
Król Jmć wczora, jako W rocznicę powrotu mv 

swego do tuteyszey stolicy, p rzy jm o w ał powin- г“ие P11 
szowania posłów i ministrów zagranioznj7ch Mo* 
cars tw , oraz członków rodziny sw o jey , tudzież 
władz woyskowych i cywilnych, a nakoniec wiel­
kich deputacyy obu Izb Parów  i Deputowanych. 
N unc jusz  apostolski, imieniem ciała dyplomatycz­
nego miał następującą przemowę do Monarchy: 
„Nayjaśnieyszy Panie! Dziś up ływ a 11 lat, jak W ,
K. Mość, poprzedzając Króla, bra ta  swego, którego 
zgon jeszcze opłakujemy* w obecności pierwszych 
Monarchów Europy, i wśród radosnych okrzyków 
niezmiernego t łum u ludu, chcącego okazać przy-, 
wiązanie do dostoyney rodziny Burbonów  i tronu 
s. L udw ika , odprawiłeś wja:,d swóy do Paryża. 
Europa otrzym ała nagrodę wspaniałomyślnych u- 
siłowań swoich przez pokóy, przywrócony świa­
tu  po 2o$toletnich walkach, zw ycięstw ach i rewo­
luc jach ,  k tó re  tyle pięknych okolic k rw ią  zbro­
czyły, i w strzęsły  zasady porządku towarzyskie­
go. Słodką i pocieszającą jest dla W . K. Mci myśl, 
iź imię i powrót tw óy  do F ran c ji ,  oznaczać na- 
zawsze będą tę  wielką epokę dziejów. Szezęśli- 
w em  jest ciało dyplomatyczne, Nayjjaśnieyszy Pa­
nie! składając swoje życzenia i hołd Ir tym  dniu 
pamiętnym; winszuje W .  K. Mci, iż pomyślność 
twojego kraju umiałeś połączyć z zaufaniem, ja­
kie wzbudzają twoje cnoty, mądrość i szlachetny 
charak ter  we wszystkich rządach, których mamy 
zaszczyt bydź reprezentantam i.66 Król Jmć odpo­
wiedział: „P rz y jm u ję  z podziękowaniem w y n u ­
rzone mi uczucia i życzenia, które W P an  skła­
dasz mi imieniem ciała dyplomatycznego. Pamięć 
tego pięknego dnia, którego rocznicę dziś obcho- r«ki
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cuzi okazali sposób myślenia, który  nigdy w ich1 
duszy nie zaginie. Europa była tego świadkiem, 
a powszechny pokóy został przywrócony. Taki "] 
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la, bra ta  mpjego, do kraju przodków jego. Prze
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.znaczony od Opatrzności do nastąpienia po ттдасуа^ 
i do uskutecznienia tego , co cn tak  szlachetnie Izy f> 
przedsięwziął, spodziewam się, iż Bóg użyczy mil рггуЬ 
środków i mocy, abym nad powierzonym mi nA-



г$іел  rodem panował ze stałością, sprawiedliwością, u- 
miarkowaniem i ścisłetn praw istnąoych zachowa­

l i  niem. Pełniąc te wielkie, a dla szczęścia fran­
cuzów tak potrzebne obowiązki, mieć będę orazv 
nadzieję, iź stanę się użytecznym powszechnym in­
teresem wszystkich Mocarstw, a przez to okażę 
im osobistą wdzięczność zą ich  postępowanie,wzglę­
dem mnie i rodziny mojey w czasach nieszczęśli­
wych “ O godzinie 2giey po południu przejeżdżał 
się konno Monarcha po ulicach stolicy w to w a­
rzystwie D elfina  i głównego sztabu gw ardyi na­
rodowcy.

Podług wydanych niedawnolrozkazów (pisze 
dziennik Gwiazda), zdaje się, i i  koronacya Monar­
chy naszego odprawi się d. 29 mają, nie zaś do­
piero 12 czerwca, jak dawniey doniesiono.

(z K ur je r a  W tarszawskiego.)
D - i i  b. m. sprzedano przez publiczną Jicy ta-  

cyą wszystkie malowania i rysunki malarza Żivodeti 
mnóstwo było am atorów dobrze płacących, mię­
dzy innemi kupiono rysunek robiony, czarną kredą, 
wystawiający W enus,za 2061 fran. Przed licytacyą 
dawano za cały zbiór obrazów pół itiiiiona fran­
ków — Gazeta z W a le n c ji  donosi o następującym 
wypadku: oyciec kaprala Jozefa Gonzcles skaza­
ny został za w ystępek na 2 ła ta  na  galery , syn 
dowiedziawszy się o tem  oskarżył się przed Sądem 
za współ winowaycę, aby na mieyscu cyca znosił 
naznaczoną karę; Król hiszpański dowiedziawszy 
się o tak  pięknym czynie, rozkazał uwolnić sta­
rego Gonzales__Małżonka Xięcia T a ren tu  zokoń-
czyła życie.-- W  L ille  rodzina kupca mieszkająca 
na 3ciem piętrze, o północy przestraszoną zosta­
ła niezmiernym łoskotem na korytarzu, nikt nie- 
śmiał wyyść, nakoniec nayodważnieyszy z rodzi­
ny wychodzi z la tarn ią  i wraca spieszanie jeszcze 
bardziey przestraszony, gdyż postrzegł cóś ogrom­
nego ! pokazało się, że to był koń, któremu zapo­
mniano dać obroku, i zgłodniały wszedł aż na 
trzecie piętro. Wiele gazet ogłosiło tę  nowinę.

wre.

skl
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H i s z p a n i a .
M a d ry t d. 1 kwietnia.

(z Gazetу  W arszaw skie j.)
Pan U garte  pojedzie przez P a ryż  na  miey- 

sce urzędowania swego do T urynu . Powszechnie 
mniemają, iź upadek jego zniweczy wszystkie pro- 
iekta skarbowe, k tórych uskutecznienie poleconem 
było Panu Ribacoba. Czyszczenia polityczne od­
bywają się bez przerwy. Don Sanchez Gaddeo 
otrzymał pozwolenie założenia 10 wsi w  Sierra - 
Morena, co może przyniesie ulgę w sm utnym  s ta­
nie prowincyy południowych, gdzie teraz wiele 
ludzi nie ma nic do ro b o ty , i żyje z jałmużny. 
Rozległe pola leżą odłogiem. Panuje także nędza 
w Andaluzyi. Żebracy  snują się gromadami po 
20 i 3o osób, a w wielu m iejscach  gośtińce nie są 
bezpieczne. Mimo drożyzny żyw ności, t rw a  za­
kaz wprowadzania zagranicznego zboża.

Na prośbę m atki żony Pana Z arco  del V al- 
/e, który za rząd u  konstytucyjnego był ministrem 

p woyny, 5 teraz zna jdu je  się na wygnaniu w B ur- 
'jDgos, dozwolono temu jenerałowi przybyć do t u t e j ­

sze j  stolicy, dla ułatwienia interessów po zm arłym  
swoim teściu, bogatym kupcu.

A  N G l  i  a .
L o n d yn  dnia  10 kwietnia.
(z G azety W arszaw skie j).

P. Gorbea , k tó ry  z polecenia rządu hiszpań­
skiego bawił tu  czas niejaki, dla zaćiągnienia no wey 

! pożyczki, udał się na pow ró t do M a d ry tu , nic nie 
1 zrobiwszy. Niezmienne postanowienie Króla Jmci 

ńszpańskiego, niecheącego uznać pożyczki, zacią- 
gnioney przez byłe e ta n y , zniweczyło wspomnio- 
ny zamysł; wszakże rozpoczęcie nowych układów 

v loruczono jenerałowi de los Rios.
Gazeta tu te jsza  M orning-C hronicle  doniosła, 

ii F ran c ja  domaga się od Hiszpanii odstąpienia kraju 
niędzy Pireneami i rzekąEbro, a za to Portugalia m a 
ydź przyłączoną do Hiszpanii. (P ary tk i  D z ie l ­

nik G w iazda  czyni w  tey  mierze następującą u- 
w agę: „Było to  projektem Napoleona; lecz n ik t  
nie da wiary, aby zamysły,przywłaszczyciela mia* 
ły  bydź zamysłami prawego Monarchy!65

Zw iązek między Londynem  i stałym lądem 
E urope jsk im  powiększa się coraz bardziey. Do 
samego tylko R otterdam u , płynie co tydzień z L o n - 
dynu  6 s tatków pocztowych i 2 s ta tk i  parowe. 
O statnie odbywają żeglugę 4 razy  tam  i na po­
wrót.

O k rę t  królewski, pod dowództwem kapitana 
W eddel, posunął się aż do 74go stopnia południo­
w e j  szerokości jeograficzney, a zatem 3 stopnie 
bliźey do bieguna południowego, niż Kook. Z na­
lazł morze wolne od lodów.

Drugi syn Xięcia W elling tona  został odda­
lony z uniwersyte tu w O x fo r d , za nieprzyzwoite 
postępowanie; ozem (jak słychać) oyciec tak  się u- 
r&ził, iź na js ta rszem u synowi kazał także opuścić 
uniw ersyte t.

Obywatele K olum bijscy  chcą powtórnie o- 
brać jenerała Boliw ara  prezydentem Rzeczypospo- 
l i t e y , lecz życzą sobie , aby osobiście ten urząd 
sprawował, i aby tym  celem powrócił niezwłocz­
nie do Bagota. Zdaje s ię ,  iż jeden z jenerałów 
JMontilla i B ricen-M endez  zostanie vice-prezy« 
dentem.

— D nia  12 —
Gazeta wychodząca w W a terfo rd  donosi , iż 

rząd  niderlandzki proponował naszemu uchylenie 
wszystkich  ścieśnień handlowych względem tow a­
rów angielskich w Indyach W schodnich i Zacho­
dnich, byleby zniesiono cło wchodowe od masła i 
sera hollenderskiego, coby sprawiło znaczny od­
by t  towarów naszych. W spomniona gazeta tw ie r ­
dzi, iż przyjęcie tey  propozycyi przywiodłoby na­
ród irlandzki do upadku; byłoby więc zbytecznem 
posunięciem wolności handlowcy*

— D nia  i 3. —
Z a  przykładem rady gminney tuteyszey sto­

licy » poszli obywatele w Liverpool, i jednomyślnie 
uchwalili prośbę do Parlam entu , o zniesienie do­
tychczasowych praw zbożowych.

Przemowa, k tórą  miał w języku franćuzkim 
jeden z cz terech  naczelników kanadyjsk ich  do M o­
narchy naszego w W indsor, jest następująca: „Słon­
ce, które spuszcza dobroczynne promienie na gło­
w y  nasze, wzbudza w nas myśl o wielkim Stw o­
rzycielu świata, k tó ry  daje życie i śmierć. Oby 
ta  potężna i litościwa Istność rozpostarła błogo­
sławieństwa swoje na W b K. Mość! Oby użyczyła 
W .  K; Mci zdrowia, i przedłużyła dni jego! T a ­
kie jest mocne życzenie narodu, którego reprezen­
tan tam i jesteśmy, i k tó ry  w osobie W .  K. Mci 
widzi dobrego oyca.“  Monarcha odpowiedział tak­
że w języku franćuzkim, i dosyć długo rozm aw iał 
z nimi o obyczajach i stosunkach krajowych. Sły­
chać, iż celem przybycia tych naczelników jest 
odzyskanie kraju, k tóry  im podczas w oyny am e­
ry k ań sk ie j  zabrano, czego jeśliby nie można było 
uczynić, miano im obiecać dać inny kray.

Niektórzy hiszpani mający zw iązek z H a - 
wanną, chcieli w H onduras i G uatim ala  p rzy w ró ­
cić władzę hiszpańską. Z tego powodu rząd m ie j ­
scowy kazał oddalić się z kraju wszystkim hisz- 
panom europejskim.

Fregaty hiszpańskie, które w ypłynęły  z F e r ­
ro/, przybyły do H aw anny  i przywiozły a o i4 żoł­
nierzy.

Gazeta Nowo-Yorska z dnia i 3 m arca o b e j ­
muje obszerny opis installacyi Pana A dam s , tio- 
wego Prezydenta Zjednoczonych Sta*nów pó łnocnej 
Ameryki, k tó ry  przy tey  uroczystości miał bar­
dzo umiarkowaną m o w ę,  a ztąd  spodziewać się 
należy, iź zarząd jego oznaczać się będzie m ądrą 
przezornością.

N i e m c y :
D rezno dnia  i 3 kwietnia.

(z G azety W a rsza w sk ie j).
Z  powodu szczęśliwego połogu d. 1 b. m. wiel­

k ie j  Xięźney T o s k a ń s k ie j , synowicy M onarchy
M



naszego, Śpiewano d. іо  Ъ. m. Te Deum  w kościołach 
tu teyszych. W  południe był obiad fam ilijny  u 
K róla Jmci, a  wieczorem assamble w paradnych 
salach zamkowych.

Od brzegów M enu d. i 4 kw ietnia .
(z teyze  gazety.)

N a sessyach Izby deputowanych Bodeńskich 
W dniach 6 i 7 b. m. roztrząsano projekt do prawa 
względem zniesienia dawnych podatków, i z nieja- 
kiemi mniey znaczącemi odmianami przyjęto 'go 
jednomyślnie.

Centralna kommissya w Hannowerze ogłosi­
ła dnia 2 b. m . , iż odebrała blisko 266,000 talarów 
gotowemi pieniędzmi ze składek, zbieranych tak  w 
kraju jak za granicą na wsparcie mieszkańców 
dotkniętych powodzią, przez co chwilowemu ich 
niedostatkowi dostatecznie zaradzano.

W  nowym projekcie do kryminalnego pra­
w odawstw a kraju Gryzonów, w  Szwaycaryi, są na­
stępujące godne uwagi postanowienia względem po­
jedynków: „Jeżeli w pojedynku używano broni o 
śmierć przyprawiającej, lecz n ik t  nie zginął, oba 
pojedynkujący mają bydź skazani na stanie pod 
pręgierzem" przez pół godziny. Jeżeli zaś jeden 
drugiego ranił, natenczas oprócz stania pod pręgie­
rzem, skazani bydź mają na karę więzienia w do­
mu poprawy od 2 do 4 lat. leżeli nakoniec poje­
dynek ukończył się śmiercią jednego z pojedynku­
jących, wtenczas śmierć poległego uważa się jako 
zabóystwo, i ma bydź śmiercią karane. Kara dla 
sekundantów pojedynku jest w razie, gdy śmierć 
nie nastąpi, takaż sama, jak dla pojedynkujących; 
lecz jęśli jeden zginie w pojedynku, sekundanci zo­
staną skazani na  sześcioletnie więzienie w kayda- 
n a c b , tt

T  u  R c y A.
Stam buł dnia  4 marca.

(.D ziennik P a ryzk i Gwiazda.)
Pewny moreyczyk miał dać rządowi ture­

ckiemu ważną wiadomość o szp iegach , których 
grecy w tuteyszey stolicy u trzym ują . Człowieka 
tego brano przez 2 dni na to r tu ry ,  aby go skłonić 
do wyznania. Dnia 2 b. m. zwołano wszystkich 
bankierów do m en n icy , 1 przeczytano im nowy 
firm an względem pieniędzy. Kazano je p rzy jm o­
wać pod karą  śmierci; jeśliby zaś chrześcijanie za­
winili nieposłuszeństwem, zostaną wygnani z kra­
ju. Słychać, iż grecy zajęli Lepanto. Reszyd-M e- 
hemet basza, teraźnie jszy  naczelny dowódca woy- 
ska przeznaczonego przeciwko Morei, m iał prosić 
Porty , aby pod jego rozkazami nie zn a jd o w ał się 
żaden basza o trzech  buńozukach, gdyż tacy są je­
mu równi, i posłuszuemi nie będą. Basza Egiptu 
żądał także, aby kapitan basza nie rozpoczynał te ­
go roku kampanii morskiey; byłoby bowiem razem 
2 admirałów. Umysły janczarów' są ciągle wzbu-

(z K u ryęra  W arszawskiego).
Osobliwością jest nadzw yczajną  p że gdy w 

s taw ach i jeziorach woda zbytecznie wezbrała, we 
wszystkich studniach woda zupełnie znikła, i do. 
piero gdy s taw y  zaczęły opadać, woda w studniach 
nagle się ukazała tak  bardzo, że przewyższała wszel­
kie cem brow iny, lecz przez długi czas była bar­
dzo słoną i niezdatną do picia , z czego wnoszą,
Іi  musiąły być podziemne trzęsienia lub inna jaka 
rew olucja .

W  Han/iowerze nieprzyjęto projekty. opłaty 
od mieszkań, na zasiłek mieszkańców powodzią 
zniszczonych.

W  krajach anstryapkich poczta listowa zo­
stała tak  urządzoną, i i  te raz  nierównie jest Śpię- 
sznieyszą niż byłą dotąd , a przytem  bardziey za­
bezpieczona.

W  A rgąu  odbywa się teraz  sprawą icto le- 
tniego złodzieja, który będąc tak  młodym, ]uź po­
pełnił *64 kradzieży; gdy miał la t  12 juz był raz
sądzonym. ,  _ _ , ..

D. 4 b. m. żyć przestał Xiąże Kfirol Ludw ik  
Hohenloe Lungenburg, dziekan rodziny Hohenloe, 
dziedziczny marszałek Królestwa wirtemberskie- 
go, żył la t  63. _ ,

"Gazetą Luzańska  umieściła wiadomość z L i-  
w orny , podług którey Ibrohim  basza ъ swoją flotą 
miał powrócić do portu A lęxa n d ry i.

W  Sztokolmie niedawno umarł przekupm k 
nazwiskiem Boman, zostało po mm majątku 600,000 
zł. po i . , k tóry  całkowicie zapisał na dobroczynne 
insty tu ta .

K ró l Nęapolitański i Królowa mieli d. 10 b.m. 
wyjechać do Medyolanu dla widzenia się z Cesa­
rzem  Austryackim. t ,

W  M edyolanie  komorne niezmiernie zdroża­
ło. Naysławnieysi śpiewacy włoscy zjeżdżają się do 
tegoż miasta.

W  jednym niedawno otworzonym teatrze, 
na  p ierw szej zasłonie, wymalowano R a syn a  i W ol­
tera  z ogromnemi faw orytam i i w zielonych mod­
nych  fraczkach. *
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rzęne. Od 8 dni rozchodzi się pogłoska o pobi- ać z i
ciu fło tty  Ibrahim a  baszy; z d ru g ie j  s trony Omer 
basza miał odnieść zw ycięztwo w Negreponcie.

(z K u ry  er a  W arszaw skiego.)
Spodziewają się w  przyszłym  miesiącu bardzo 

w ażnych wypadków.
Ib rah im  basza miał oświadczyć, że nieobey- 

mie naczelnego dowództwa, jeśli K apudan  basza 
także dowodzić będzie.

Dnia 21 lutego r. b. przed południem dało się 
uczuć w Sm yrn ie  lekkie trzęsienie ziemi.
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N i d e r l a n d y .
В ги хе ііа  dnia  10 kw ietn ia .
(z G azety W arszaw skie у ).

P rzybyła tu  W ielka  Xiężna Sasko-W eyma 
ska. Zjechali tu  oraz oba Xiąźęta Brunświcoy, 
wczora udali sią w dalszą podróż do Londynu.

W  skutku postanowienia Monarchy naszego, 
zakaz p rzy jm ow ania  do szkół publicznych dzieci, 
które nie miały zaszczepionej ospy krowiey, roz- 
ciągniono także* do wszystkich szkół pryw atnych Jim 
obojey płci.

Robota około napraw y tam  zerwanych przez 
powódź we Fryzyi wschodniej, idzie spiesznie; ta­
my te  będą w y ż sz e , a długość ich ogółem wyno­
sić ma przeszło j 20 mil niemieckich. Wydatkim 
więc są ogromne, lecz pieniądze nie mogą bydź le-iny 2 dc 
piey użyte; nayurodzaynieysza bowiem prowincja ja№0 
zostanie przez to zabezpieczoną od podobnego nie­
szczęścia. Osobliwością je s t ,  iż podczas ostatniey 
powodzi w wielu m iejscach  n iebyło  wcale wody1 fll! 
w  studniach, a potem nagle podniosła się tak, iż się 
przelewała; była zaś słona, co pospolicie oznacza 
trzęsienie ziemi. W ypadek  ten  zasługuje na do 
kładnieysze rozpoznanie.

A f r y k a .
7 marca.A lg ier  dnia G

iteczr

Zolla

(z G azety W a rszaw skiey).
Dnia 2 b. m. miasto tuteysze i okolice zosta 

ły  dotknięte okropnem trzęsieniem z ie m i ,  które 
się przez 5 dni następujących ponawiało. Jedne, 
domy tuteysze zostały obalone , a drugie mocncplM 0 
uszkodzone ; miasto zaś B lid a , oddalone ztąd  o je 
den dzień drogi, jest tak  zniszczonem, iż z i 5,oo( 
mieszkających tam  m u rz y n ó w , żydów i  arabów 
ty lko  5oo i  to bardzo pokaleczonych zostało.

-— D nia  8. —
Pierwsze okropne trzęsienie ziemi w  Beled  

nastąpiło d. 2 b. m. o 42 minut na l i s t ą  przed po 
łudmem , a potem w ciągu 4 dni ponowiło się 1 
razy. W ydoby to  już z gruzóvł 7000 trupów. ^  
jedney szkole znaleziono 280 zabitych dzieci. N- Еазіе ѵѵі 
kilka godzin przed trzęsieniem ziemi , wszystki 
studnie w yschły. W szyscy  niewolnicy, którzy i
życiem usłli, o trzym ali wolność.

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego Litew skiego Gubernatora 
A n d rzey  Bucharski R zeczyw isty  R adca  Stanu i K awaler.

w Drukarni Redakcji.
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D O D A T E K  D O  GAZETY KURYERA L I T E W S K I E G O  N .  4 j .

W i l n o  d n i a  2 2  k w i e t n i a  V .  « •  1 8 2 5 R o k u .

U w i a d o m i e n i e .
Nauka ło w iec tw a  w e sc h  to m ach  in 8yo ze 4o arkuszy  złożona , k tó re y  to m  p ie rw szy  w  

roku i8 s 5  w y szed ł, od w ie lu  m y śliw y ch  ła sk aw ie  p rz y ję ty , z a w ie ra  w  sobie opis w szelkiego 
aatunkn psów  do póła u ży w an y ch , ich  początkowe hodow an ie , u k ład an ie  i leczen ie , o ra z  w y ­
szczególnienie n a rzęd z i, pod n azw isk iem  b ro n i w  m y śliw stw ie  u ż y w a n e j ,  a szczegó ln ie  ogn i­
m y  ^tudzież w y łożen ie  do k ład n e  zasad doskonałości m y śliw sk ie j dobrego s trze la n ia .

’ X om  d ru g i i o s ta tn i te ra z  ty lko  z d ru k u  z ryc inam i w yszły , z a w ie ra  tak że  w iele c iekaw ych  
i pożytecznych  w iadom ości d la m yśliw ych  i ek o n o m ią  leśną i w ieyską  tru d n ią c y c h  się. S k ła ­
d a n e  * op isu  h is to ry i n a tu ra ln e j  z w ie rz ą t, za lecających  się d obroc ią  p o k arm u  lu b  in n em i u ż y ­
tkami, d la tego w y łożone są  sposoby p o lo w an ia  na  n ie , jak m ożna n ay o szczęd n iey sze  i b y n ay - 
nimey ich  liczby  n ie W ytępiające. P rze c iw n ie  zaś na  z w ie rz ę ta  szkodliw e w g o sp o d arstw ie  le~ 
suóm i dop iow em , p o d a n e ‘są ro z m a ite  sposoby do w y tęp ien ia  ich , a szczeg u ln iey  urządzania^ 
pom yślnych o b ław  na w ilk ó w , liczn ie  u  n a s  zag n ieżd żo n y ch , o ra z  za s ta w ia n ia  ro z m a ity c h  żelatf 
1 sideł na  n ie , słow em  ta k ie  n a w e t sposoby , k tó re  n ie są kosztow ne i d la  każdego ro ln ik a  w y ­
konać z ła tw o śc ią  się  dające . W  części o s ta tn ie j  tego  to m u , op isano  d aw n e  soko ln ic tw o , ga­
tunki sokołów  do niego p o trz e b n e , o raz  h o d o w an ie  i u k ład an ie  ich  do po la , tu d z ież  o w sze l­
kich sposobach p o lo w an ia  n a  p ta s tw o  leśne , b ło tn e  i w odne , z do b ro c i z w ie rz y n y  u  nas. z a le ­
cające się.

D z ie ło  to  jak  p ie rw sze  jeszcze d o tąd  w  języ k u  polskim  napisane , ta k  n ie  ty lk o  u ż y te c z ­
ne bvć m oże d la  tru d n iąc y ch  się  le śn ic tw em  i ekonom iką w ieyską, lecz  s zc zeg ó ln ie j d la m iło- 
łośm ków  p o low an ia  w iele  z a w ie ra  p o trze b n y ch  w iadom ości. D ostać m ożna  w  W iln ie  w  k aźd ey  
xięgarni. C ena  ex e m p la rza  ru b . s re b r . 2 kop . 5o.
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J P . B artho lom eo  Bosko* m a h o n o r  u w ia d o ­
mić P r z e ś w i e t n a  P u b l i c z n o ś ć ,  iż ju tro  to  jest w e 
czw artek  d. 2Э "k w ie tn ia  г. Ъ ., o g o d z i n i e  p ó ł do 
Ósmey w ieczorem  będzie m ia ł h o n o r d a d ź  r e p re ­
z e n ta c ją  sztuk  s w o i c h  w  dom u W W . M u l­
le ró w  p rzy  ulicy N i e m i e c k i e j  w sali re d u to ­

w e j .  Szczegóły ogłoszone b ęd ą  p r z e z  afisze. S a la  
urządzoną w  g u ś c i e  am fitcaL  u  tak  , ze i  u - 
hJiczrjość nayw ygodniey  w szystko w idzieć bę­
dzie m ogła. Cena m i e y s c :  krzesło  num ero w an e 
rab. 1.. D rugie m ieysće kop . 5 o, trzec ie  m iey- 
sce k o p ie jek  3 o. B ile tów  dostać m ożna w  k aż ­
dym d n iu  od godziny 9 do 12 z ran a  , i  od go-

na n iestaw aiących  W ie rz y c ie li  r z e c z o n e j W . 
R udom inow ey  w reg u lo w ać  się m ogących  s to ­
su n k ach  w ieczną am issyą zap isze , ty m  og łosze­
n iem  zapow iada.

Z iem sk i B rasław . P re z y d e n t M asłow sk i. 
Sędzia Z iem ski B rasł. A dam  K lo tt .
Z iem . B rasł. Sędzia M ich a ł H ry n cew icz . 
& . H ry n iew icz  Z iem . i  G ran .B ra s ł. R eg en t,

1, N iźey piszący £ię, m ieszk a iący  w  dom ie 
М ах а na ulicy T ro c k ie y  m am  do sp rzed an ia  
c z te ry  P an ta lio n y  now e, ro b io n e  p rz eze m n ie  z  
d rz e w a  M ahoniow ego  m ech an ik i A ngielskiey
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dżiny a do' 4 po  obiedzie u J P a n a  Bosko m iesz- dobrego to n u ,  w n o w y m  i n a jd o sk o n a lszy m  
k ііасего w  d om u J W . P rezy d en ta  S ąd u  G ł. i guście, ieden  z. ty c h  m ożna  w idzieć w  m ieszk a - 
K a w ale ra  Ż aby  przy. ulicy O stro b ram sk ie j n a  m u  JP . R en n e ra , m ieszkającego  w  D om ie D o - 
|o ie  od u licy  po le w e j  ręce . m im kańsk im  b ra c tw a  R ó żań c o w eg o , n a  u li-

________ __ cy S zk ianney  pod  N . 226 . Jo h an  N oak.

1 .  JPan Lofler apęrobowany b N i£ey p is 4 cy sią m ieszk a iący  w  K a r -  
od wielu Uniwersytetów Ucilty- dynalii n ap rzec iw  Ś w ię teg o  J a n a , m am  do

guknem  w y b i- 
p rz e to  k to b y  

raczy  do m nie
Źytecznym: godziny zaś są wyzna.- g ło s ić .  S iod larz  M arc in  Ż y liń sk i.

czone zrana od 8 do 1 2 , po polu-  ̂przedaie p o d w ó jn a  K a re ta  , te r a -  
dniU od 2  U O  O} m i e S Z K a  W  U O mu ^n iey SZey m ody, b a rd zo  m ało  u ż y w a n a , k tó rą
Molla na ulicy Subocz pod N . 3 2 .  Widzieć i o cenie oney dowiedzieć się można

______  u  P . K o s try  we w łasn y m  jego dom ie na u licy
i .  P o d a ie  się do w iadom ości, że w  dom u W ilen sk iey . N a teyże  t im e y  u licy  p rz ed a ią  się  

B a r t o s z e w i c z ó w  n a S k o p ó w c e  pod N . 18% ie s t c z tś ry  p iękne i  m łode G n iad e  K o n ie  w  dom ie 
K a r e t a  p o czw ó rn a  do sp rzed an ia  J W . P o rf irę -  Ł e y b o sz y c a , o cen ie  dow iedz ieć  się m ożna u  

<  W a ry ń s k ie g o  P re z y d e n ta  G ran iczn eg o  O -  J P . M ilew skiego  w  ty m że dom ie m ieszkaiącego.
• _ . л . Vt oLv у.ѵгу.ѵі ona nabvć W  k ażdvm  -------=--------

i .  O św iadczen ie  im ien iem  W J P . A polonii 
W o y sz w iłló w n y  C horąż. b. w oysk P o l. w  asy ­
s te n c j i  Ju s ty n a  W o y szw iłły  b ra ta  p rz y ro d n ie ­
go , z n astęp n y ch  pobudek < ,yni się: F e l ic ja n  
W o y szw iłło  C h o r. b. w oysk P o l. O yciec  ża łcey  
schodząc z teg o  św ia ta  w  r . iu v 4 , p ró cz  p u n k tó w  
T e s ta m e n to w y c h  w łasną rę k ą  p isanych  w r. 18 17 
m aja  3 1 dn ia, p rzez  k tó re  w yiaśn ił, iż po z e s z łe j

szrnianskiego, k toby  życzył oną nabyć w każdym  
czasie  w idzieć m oże.

+ , R o k u  1826 m ca a pry la  10 dn ia, Sąd  
T  axfr( orsko E x d  у w І z о V s ki mas sy fun d u szu  ze - 
s/.łey R oza lii z K o z ie łło w  R u d o m in o w ey  S ę ­
d z in y  G ro d z . B ras ław sk iey ,  w sk u tek  R em issy  
Sądu  Z iem skiego  B rasłaW skiego ro zp o cząw szy  
p o ru czo n e  sobie d z ie ło , że n iezaw o d n ie  w  d n iu  
20 a pry  U R o k u  idącego do oczew istego  rozbio- A nieli Goy że w skiey żonie sw ey  a m atce  ża łcey  
r u  p rz y s tą p i, w szy stk ie  s tro n y  in te re sso w an e  w z ią ł W' posagu  w  go tow ym  groszu  złł. P d .  
p rz ez  n in ie js z ą  aW izacyą obw ięszcza iąc  i  że i i , 5 oo, a daiąc z sw oich  W zględów z łł, Pol, 3,5o#

$ . . .



p rz ezn a czy ł  w ogóle dla źałcey ził. Pol. 15,00 o 
p rócz  garderoby  i sp rzę tó w , żadnego innego, 
jako p rz y n ay m n iey  tw ie rd z i  M ary ąn n a  W o y -  
szw ił ło w a  4 ta  żona zeszłego O y c a ,  T es tam e n -  
tu  i O p iek u n ó w  niezostaw ił;  a  chociaż żałca J u ­
s ty n a  W o y s z w i ł ły  B ra ta  z p ierw szego  m a łże ń ­
s tw a  rodzącego się żąda ła  m ieć za О ріекйпа, 
j e d n a k ie  D w o rzań sk a  p t t u  W iłk .  O p ieka ,  żą­
danie  tąk o w e  odm ów iła ,  a  za  O p iekunów  Ja-  
kóba K ie  wlicza b r a ta  rodzonego M ary an n y  
W o s z w ił ło w e y  oraz  dalszych osob dla teyźe  ob- 
źą łn e y  M ary an n y  W o y sz w iło w e y  p rzy jaźnych  
p r z e z n a c z y ł a , oco źałłca zaniosła  skargę do 
S ąd u  L i t .  G łłgo W i lg o  2go D e p a r t . .  N im  w ięc 
o t r z y m a  rezolucyą, tym czasem  gdy M ary an n a  
a K iew licz o w  W o y s z w i ł ło w a  objąwszy ca ły  
fundusz  po O y cu  ia ł .  w  m a ją tk u  P ien ian  
k ac h  w sze lk ie  zapasy gospodarskie jako to: 
zboże  i len  w  z n a c z n e j  ilości od la t  k ilka  ze­
b ra n y ,  n iem niey  koni,  bydło  i co ty lko  w  do­
m u  się z n a y d m e  w y p r z e d a je , a co w ię k s z a , 
su m m y  k ap i ta ln e  u  różnych  osob na  obligach 
będące, w sp ó ln ie  z O p iek u n am i ściągać na  n a ­
s tę p n e  k o n ty ak ta  p rzeds ięb ierze .  Z a te m  ża łca  
k ro k  tak o w y  obźał. M ary an n y  W o y sżw iłło w ey  
i O p ie k u n ó w  m anifestu iąc , iżby D eb ito ro w ie  
zeszłego F e l icy an a  W o y s z w ił ły  Chor. b. woysk 
Pol.  O y ca  źa łcey  sum m  procentow ych, i k a p i ta ­
ln y ch  z p ow odu  że żałca iako iedna ty lko  stt- 
k ceso rka  z d ru g iey  żony  zeszłego O y ca  pocho­
dząca, a  ty m  sam ym  nayw iększy udzia ł  z masgy 
pozost&łey m ieć p o w i n n a d o  nastać maiącey 
dodaiący dla źa łcey  oddzielną O p iek ę  nie od­
daw ali  , z a s t r z e g a , i gdyby każdego D eb ito ra  
w iadom ość doszła, p rzez  t r z y k ro tn ą  K u ry  e ra  
L i t tg o  aw izacyą  n in ie js z e  oświadczenie og ła­
sza. D a t t .  i 8 s 5 ap ry la  i 5 dnia.

T a k o w e  ośw iadczenie  iako proszony w 
im ien iu  W J .  P an n y  A polonii W o y szw ił łó w n y  
podp isn ię  A lex an d er  B uszym ki.

R o k u  1826 m ca  ap ry la  iB dnia. P rz e d  
A k tam i  G ro d zk iem i p t tu  W ilengo  staw aiąć o- 
sobiscie W J P .  A iexander  Biiszynski takow e 
ośw iadczen ie  do P rp to k u łu  wpisać podał i w 
onym  w łasną  rę k ą  podpisał się R eg en t  A n d rz e j  
T ow iańsk i.

R o k u  1826 ap ry la  18 dnia. T ak o w e  o- 
św iadczen ie  R e d a k c ja  K u ry  e ra  L it łg o  do G a ­
z e ty  um ieścić  może. Św iadczę Sędzia G rodz . 
W ile ń s k i  A n ton i  P cm arnack i .

g ło szo n y m , tym  b a rdz iey  ,że b ile ty  o ktÓryć 
T o w a rz y s tw o  źadney dotąd  nie odebra ło  wia­
domości, przeszło  600 n u m eró w  w ynoszą.

3, W ileńsk ie  T o w a rz y s tw o  Dobroczyn­
ności odbiera iąc z n a jcz u lszą  Wdzięcznością o- 
f ia rę  osobistego pośw ięcen ia  się Szanownych j [ 
D am  i O b y w a te l i  w  w y s taw ie n iu  widowisk 
te a t r a ln y c h  na dochod ubogich pod Opieką 
T o w a rz y s tw a  zosta jących , spieszy zawiadomić 
o tem  dobroczynną P ubliczność  W ileńską .  W i 
dów iska  tak o w e  w czasie p as tęp u iący ń h  kon­
t r a k tó w  daw ać się maiące, rozdzielone na trzy  
spektak le  składać się będą z sz tuk  D ra m m a ty -  
cznych  , ob razów  , deklem acyi i k o n ce r tó w  , 
k tó re  p rzez  szczegółowe Afisze ogłoszone zo 
staną. B ile tów  do loź i na k rzes ła  n a  wszystkie  
t r z y  spek tak le  razem  dostać m ożna w  handlu 
P .  F io ren t in io w ey  przy  ulicy W ie lk i e j  w do­
m u  W .  Janow iczow ey . C en a  loży  na  trzy  
spek tak le  ru b ,  18, b i le tu  na krzesło  ru b .  4 kop.
5o s re b rem  , n ieograniczaiąc w spaniałości serc 
cz u ły c h  na głos c ie rp ią c e j  ludzkości.

2. Sąd E x d y w izo rsk i  dla -usatysfakcjono­
w a n ia  W ie rz y c ie l i  J W .  A lexandra  Hr# C h o d ­
k iew icz a  J e n e ra ła  W .  poll. z dóbr jego L i t e w  
skich dzieło E x d y w izy i  w H rab s tw ie  T u rz e c -  
k iem  w  G u b e rn i i  G ro d z ień sk ie j  w  ptcie N o­
w ogrodzkim  połoźonóm u k o ń czy w sży ; że d e ­
k re t  dnia 20 k w ie tn ia  bieżącego 1826 r. 4 rl 
fundo T i i rc a  p rom ulgow ać będzie, s trony  inte 
re sso w an e  żaw .adam ia .

Z iem ski K o w ień sk i  Sędzia  i E x d y w izo r  
Jan" M okrzycki.

R e g e n t  W in c e n ty  D auksza.
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3 : O d M ińskiego G ubern ia lnego  R z ą d u  o- 
g łasza się, iź w niem za d ług należny tu te y s z e y  
Izb ie  P o w s z e c h n e j  O piek i,  będzie się p rzeds- 
w ać z publicznego ta rgu  dom  m u ro w a n y  m iń ­
skiego m ieszczanina  żyda Jank ie la  G oldberga, 
po łożony w mieście M ińsku na ulicy szk o ln o -  
iiiemiż,skiey , p rz y n o sz ą c y  rocznego dochodu 
dw ieśc ie  ru b li ,  a  dziesięcio le tn i z jego zb ió r  
2000 ru b  srebr,} a za te m  życzący k ń p ić  tako 
w y  dóm, zechcą  p rzybyć do tego  H z ąd u  ńa 
t e rm in y ,  licząc ód p ierw szego  w y d rh k o w an ia ,  
k tó re  poźniey nas tąp i w St. - P e te rsb u rsk ich
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1. U w iadam ia  się, że A pteka  snkcessorów  
G ry z e ra  w  m o ra c h  X X . D om in ikanów  S. D ucha  
sy tu o w an a ,  w y p u szcza  się w  t rzy le tn ią  arędę. 
O  cenie i  dalszych szczegółoivych w a ru n k ach ,  
m ożna  się  dow iedzieć  u  m ieszk a jące j  tam że 
b y łey  G ry z e ro w e y .

2gi w e dwa, a 5 ci i os ta teczny  w e t rz y  m ie­
siące. M arca  1826 roku .

E x p e d y to r  S tefan  ‘Sułkow ski.  
K olieźsk i S e k re ta rz  A nisim ow .

1. Piwo Słonimskie przedaie 
się w  Domie Molinarego obok 
Handlu Kadynacego.

ę. W ileń sk ie  T o w a rz y s tw o  D o b ro czy n n o ­
ści o d b ie ra iąc  częste  od Publiczności zap y tan ia ,  
o te rm in ie  ciągnien ia  lo te ry i  fan tow ey , w idzi 
się bydź zm uszaną  ra z  ieszcze w ezw ać  K o lle -  
k to ró w ,  k tó rz y  pom im o tak  licznych zgłoszeń, 
żadney  dotąd  w iadom ości o biletach im  p o ru -  
czonych  nie d a l i , aby  raczyli  albo same bilety 
W czasie  n a y ry d i le y sz y m  odesłać , albo w z ię te  
z a  n ie  p ien iądze wnieść do kassy T o w a rzy s tw a ,  
bez  czego  te rm in  ciągnienia n ie  m oże bydź o -

3 . M ają tek  S k arb o w y  P o w ie rz ch n ie  w 
pow iec ie  K o w ień sk im  położony , N а у m i l o ­
ś c i  w  i e y  nadkny na łat 12 Pó łkow nikow i P o ło -  
zOwu, w y p u szc za  się w d z ie rżaw ę  a ren d u w n ą  za. 
ba rdzo  u m ia rk o w a n ą  c e n ę ; życzący p rze to  
w ziąć  рощ іеп іоп у  m ają tek  w arendę  , zechcą 
Zgłosić się5 dla układów' do V ice P o c z td y re -

m le ­k to ra  , R ad cy  Kollegialnógo Chodołeja 
szkającego w W iln ie .  P rz y  tórn u w iad am ia  się, 
ze ten  m a ją tek  m a bydź p rzy ję ty  w e w ład an ie  
od dnia 12 k w ie tn ia  te ra źn ie js ze g o  roku»

. W y je ż d ż a  za granicę.
? W7. A ndrzey  K u lczy ck i  o b rońca  p ra w n y

p rz y  K om issy i R ad z iw ił ło w sk iey ,  w yjeżdża  do 
G alicy i,  do L w o w a  ze s łużącym  Р е і і х з т  S w i­
dersk im  na  m iesięcy  t rzy .
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